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			Program Mercury

			 

			Nic nam tutaj nie grozi — wmawiałem sobie, obserwując 

			stado brunatnych zwierząt baraszkujących na opuszczonym,

			motelowym parkingu

			 

			(Samiec kogoś mi przypominał, czyżby John Herschel Glenn? 

			Tajemnicze eksperymenty pośród sosnowych zagajników?)

			 

			Odejdą, kiedy ponownie zapadnę w śpiączkę… — szukałem 

			ostatniej porcji białego proszku 

			 

			Słońce przeistoczyło się znienacka w przeraźliwą, 

			metaliczną kulę 

			 

			Usłyszałem nerwowy chichot Ziemi

			 

			Sapiąc wdzierały się do oszronionego samochodu Czerwone ślepia 

			Zdecydowane na wszystko.

		

	
		
			Ci niezwykli ludzie

			 

			Czytałem mu o Tlingitach, 

			a on 

			obrzucał mnie lepkimi 

			salamandrami

				

			Rozsiewam obłęd — dodał

			 

			I źle nosisz wiadra z agrestem, 

			wygląda na to, 

			że wypełnione są wodą

			 

			Światu brakuje lekkości — 

			 

			Rozpadniecie się,

			Brakuje wam lekkości.

		

	
		
			Kołyska Cindy 

			 

			Człowieku, uważaj na samochody — krzyknąłem

			A on tylko, 

			że miała być w różowych rajstopach i 

			obżerać się z nim melonami 

			 

			Cindy, Cindy! 

			Mogłabyś w końcu odwiedzić starego

			 

			Spójrz, co wyrabia

			Jak traci głowę na środku tej asfaltowej wyspy 

			otoczony policją i aniołami 

			z równoległych światów.

		

	
		
			Schemat sumacji (o chorobie Johna T.)

			 

			Ogólny stan świadomości?

			W kamienicy mieszka stręczyciel i handlarz dywanami.

			Żaden z nich nie trawi Dantego.

			Ponieważ 

			nigdy do niego nie zaglądali.

			Ponieważ zalewa nas literatura rozrywkowa, a życie 

			pozbawione jest okruchów komizmu.

			I nie ma tu mowy o manieryzmie myśli.

			 

			Raczej styl puenty lub mowa klasycznie zwyrodniała. 

			Treści świeckie, prehistoryczne.

			Chociaż… nie! 

			Stręczyciel słyszał coś o Wergiliuszu.

			Gdyż chodziło o kradzież druków.

			Bardzo możliwe, że miał na myśli białego ogiera Kaliguli. 

			Dlaczego tyle we mnie goryczy?

			I wszędzie byłoby tak samo:

			 

			Nawet, 

			jeśli ktoś opanowałby całego Cervantesa, 

			to i tak nigdy by mu nie przyszło do głowy, 

			żeby poświęcić się Diderotowi albo choćby 

			schematowi sumacji u Panfilo Sasso.

		

	
		
			Chorągiewki, delfiny, wolny czas…

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Dreaming of Dragons

			(Mixed Media on Canvas) 

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Za dużo mówisz mi o aniołach

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Ekspedytor

			 

			Pamięci F.W.J. Schellinga

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Govinda jaya jaya

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Jaguar/klatka

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Iluminacja (Lilie i żaby) 

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Zenit

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			(Wiersz)

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Wydobycie fosforytów

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Korzystanie z duchowych możliwości hata jogi

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			BŁĘKITNE GŁOWY

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Zamiast

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			* * *

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Według zamieszczonej instrukcji

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Twoje muszle. Oczy

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Światło w katedrze

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Jak podrywałeś Mary S.

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Rekord świata w głębokim nurkowaniu

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Musil

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Wielka Pagoda

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Rododendrony…

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Avocado butter

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Narządy oddechowe ryb

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Niedługo wyruszymy

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Ona powiedziała: Jesteś podobny do małpy

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Negocjacje

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Pan Roku, Trawy i Turkusów

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Myszy

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Dodo

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			(Powróćmy na kontynent

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Duch spłaszczonych opuncji

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Wzgórze Gwiazdy

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Czarna Główka

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...

		

	
		
			Światło nad rzeką

			 

			Wiersz dostępny w wersji pełnej...
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